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„BoIszhdtih  musi byt zniszczony”
S i e r a c Y  w  r o l i  o r g a n i z a t o r ó w

światowej walki z komunistami i źytfosiwem
N O R Y M B E R G A , 10. 9. W  go-

dz.: a h rannych w  czwartek od­
był się w  Norym berdze przed kanc 
lerzem  H itlerem  przem arsz 43.000 
m łodzieży, odbyw ającej obow iąz 
kową iiuzb<j pracy, na olbrzym im , 
n iedawno ibur.owanym placu, tzw. 
„ZeppeTnw iese ", w  szyku wojsko­
wym  z łopatam i na ram ieniu. N a ­
stępnie złożono przed kanclerzem  
I I j Llerem uroczyste ' śiuoowanie 
w ierności i odśpiewano hymn na 
“Cześć pracy K anclerz przem ów ił 
krótko, mówiąc o Konieczności w y ­
tężonej pracy na żasadach brater­
stwa i koleżeństwa. Łonata, o- 
św iadczył mówca, stara się sym­
bolem nowej wspólnoty.

W  m iędiycz-is ie przybyło do 
Norym begi 125.000 Kierowników 
poi tycznych partii. W  r o d z i ' i c h  
w ieczornych  toczyły  się dalsze 
obrady kongiesu party jnego, któ­
rych punkiem kulm inacyjnym  by­
ły  dwię w ie lk ie  m owy propagan­
dowe anty-bolszew icliie i antyse­
m ickie.

P ierw szy  zabrał głóg kierownik 
party jn ego  urzędu spraw zagra­
nicznych Rosenberg. W  obszer­
nych wywodach o „ro zs trzyga ją ­
ce j w alce św ia ta " p rzeciw  w rogim  
doktrynom, m ówco atakował gw al 
townie m iędzynarodówkę komuni­
sty czną i „zorgan izow ane żyoo- 
stwe aw iatow ę“ . Bolszcw-izm, o- 
św tadczył Rosenberg, jes t choro- 
ną umysłową i zn iszczeniem  po li­
tycznym , Bardzo obszernie Rosen­
berg m ówił o akcji w yw rotow ej w 
H iszpan ii i innych krajach, cytu­
jąc  mnóstwo przykładów  j na­
zw, sk i określając N iem cy narodo­
wo - socja listyczne jako na jw ięk­
szy i na jm ocn iejszy bastion prze­
ciw' bolszew icki.

M in ister propagandy Gocbbals 
m ów ił o „bojszaw izm ie w teorii i 
praktyce". Balscew /m, oświad- 
szył Goebbels, je s t „organ izac ją  
n iższych  -nstynktow pewnego na­

rodu, skierowaną ku zniszczeniu 
wszystk ich w artościow ych  pod 
względem  rasowym  elem entów ". 
Bardzo w ie le  Goebbels m ów ił o 
komprom isowej taktyce komuni­
zmu i o bolazewjckich metodach 
działania, które określił jako opar 
te na kłam stw ie i gw ałcie, W tym 
miejscu mowa Goebpęlsa zaw ie­
rała a luzie do akcji fron tu  ludo­
wego we F rancji. „Państw a , któ­
re posiadają partię  kom unistycz­
ną, pow iedzia ł Goebbels, pozosta­
ją  w  pewnej m ierze pod dyktatem 
Stalina. Doznało tego itp. pewne 
m ocarstwo zachodnio-europejsKie, 
które zaw iera jąc  pakt z Sow ieta- 
m musiało sobie wyprosić, iż jego  
własna p a n ią  komunistyczna e- 
trzyma z Moakwy rozkazy zaprze­
stania akej, w yw rotow ej w  w o j­
sku oraz sabołowam a kredytów  
w ojskow ych". AtftKi na boisze- 
włzm  przep la ta ły  słę z  n a jos trze j­
szą charakterystyką żydów , sta­
w ianych w  jednym  rzędzie z kp- 
m unutam i. Ostrzeżenia pod adre 
aem zagran icy  były n iezwykle s il­
ne. „W alua przeciw  temu niebez­
p ieczeństw u" —  m ów ił Goebbels 
—  „je^ t w  na jistotn ie jszym  sen­
sie tego  słowa wólką św iatow ą 
Rozpoczęła się ona na gruncie me 
mieckijn. H it le r  je s t je j  h istorycz­
nym wodzem, my wszyscy Jeste­
śmy j?go  pełnomocnikami i wyko­
nawcam i w :e !k ie j m ioji d zie jow ej. 
N ie  może być pojednania m iędzy 
dwiema skrajnościam i Boisze- 
w izm  musi być zniszczony, je że li 
Europa p ragn ie wyzdrow ieć. Ży- 
dostwo w ie również, że godzina 
w yb iła ".

W  dalszych wywodach Goeb­
bels cytu je szerog e y fr  j ośw iad­
czeń, które, jego  zdamem, dowo* 
dzą agresywności M oskw ) ’ . Szcze­
gó ln ie bojowo brzm iały ostatnie 
słowa m owy Goebbelsa: „C zerw o­
ny Krem l drogą przedłużenia obo­
rę lązku służby wo jakowej pow,ęk

szył w  sposoo istotny e fek tyw y 
wojska bolszew ickiego. Kanclerz 
H .tle r  nie om ieszkał na to odpo­
w iedzieć. P rzez wprowadzenie 
dw u letn iej służby wojskow ej za­
pewnij on Niem com  znów bezpie­
czeństwa), konieczne dla obrony 
przed czerwoną anarchią. Pa rtia  
broni naszego bezpieczeństwa na 
Wewnątrz, arm ia —  bezpieczeń­
stwa na granicach Obie jednak 
bez szem rania i i  gotowością słu­
chają rozkazów jednego człow ie­
ka".

Późnym  w ieezorem  przem asze­
rował ulicami miasta przy św ia­
tłach pochodn, olbrzym i pochód. 
K ierowników politycznych  partii 
ku kwaterze H itlera , gdzie nastą­
pił znów akt hołdu.

y i u n  m iiits l i  ,ije  z  r a d y k a ła m i
a komuniki opanowują organizacje robotn cze

P A R Y Ż , 10. 9. Pow ażne roz­
bieżności, jak ie  u jaw n iły  się w 
ostatnich dniach w łonie frontu 
luoowego, a przeae wszystKim 
kon flik t m iędzy rządem  i partią 
komunistyczną, a częściowo ró w ­
nież Generalną K on federacją  P ra  
cy, został do pewnego stopnia zła 
godzony.

Obszerny komunikat Gen K on f 
P racy, ogłoszony w poniedziałek 
w 'ieczorem, uważany jes t w ko. 
łach politycznych za w ycofan ie 
się te j o rgan izac ji z dotychcza­
sowej gw ałtow nej kampanii prze 
ciwko neutralności woDec w y­
padków w H iszpanii. Komunikat 
ten stw ierdza co prawda na w się

rządem frontu  ludowego, domaga 
się jedyn ie, by rząd francuski w 
porozum ieniu z rządem an g ie l­
skim i innymi rządam i „pow tó r­
nie rozw ażył sprawę neutralno 
ści wobec rządu m adryck iego ’1.

Główna batalia poi.tyczna ro­
zegra ła  się na posiedzeniu dele- 
gacy j stronn ictw  lew icowych, 
gdz;e u jawnił się w yraźn ie zde­
cydowanie wspólny fron t rady­
kałów i socja listów  przeciw  ko­
munistom. Zaatakowany mocno 
sekretarz generalny partii komu­
n istycznej Thorez ośw iadczył, iż 
zagadnien ie , stosunku do walk 
wewnętrznych w  H iszpanii nie 
jest objęte umową łączącą stron

Śmierć z bronią w ręku
lepsza oa poddania się

P A R Y Ż , 10. 9. Donoszą z M a­
dryty, że rząd ogłosił przez radio 
koir.unikat, stw ierdza jący, że ka­
deci szkoły w ojskow ej w Toledo, 
którzy od tygodni bron ili się w 
fo rtecy  A lkazar, oprużm li tw ie r­
dzę i schronili się do położonego 
w  pobliżu dawnego klasztoru ka­
pucynów7, gdzie  okopali się. A lka ­
zar po w ielotygodn iow ym  bom 
bardowaniu przedstaw ia jedno 
w ie lk ie  rumowisko, które płonie 
od dwóch dni.

M im ę tragicznej sytuacji boba 
tersry  obrońcy tw ierdzy nie chcą 
się poddać. Dowództwo w ojsk  
rządowych skierowało ultimatum 
do powstańców, dom agając oię 
wypuszczenia kobiet i dzieci oraz 
p rzyrzeka jąc darowanie im życia. 
W  eh a r«k te rz . parUm entarjusza 
w ojsk rządowych występował ma-

jo r  Rojo, Jawny instruktor szko­
ły oncersk je j w Toledo, która 
broni się w A lkazarze. M jr. Rojo 
prow adził przeszło dwugodzinną 
rozm owę z oblężonym i kadetami. 
P ow róc iw szy  ośw iadczył ze łzami 
w oczach, ze kadeci odrzucili pro­
pozycję poddania się. Oblężeni o- 
sw iadczyli, że w iedzą, iż czeka 
ich śm ierć, ale chcą zg inąć z Uro­
nią w reKii. 150 kobiet i 230 dzie­
ci, znajdu jących  się w  tw ierdzy, 
umrze przy ięh buku. Jedyne 
prośbą, którą oblęzem  k ieru ją  do 
kom ifem  wojennego, je s t przysła­
nie im dwóch księży jako spo­
w iedników.

Przew odn iczący kom itetu wo­
jennego wydał na iycńnrast roz 
kaz wznow ien ia  ogn ia a r ty le ry j­
skiego. L o ay  A lkazaru  zdają aię 
być przesądzone.

ł t c z  n ie  idzm  d a le j p o tw ie rd z iw ­
szy  sw ą  caikow  itą  so lid a rn o ść  z

P'e swoją solidarność z repub- nictwa frontu ludowego, i że par- 
iikańskim rządem madryckim, Łia. komunistyczna wobec tago po

siada swobodę ruchów w te j spra 
w i®. Mimo Jednak, iż komuniści, 
jak oświadczył Thorez, zatnie-

l/s t mlnfólra skzrStu
w sprawie rewizji ustawy emerytalnej

M in ister skarbu wystosował w  zcstały wnioski, zmierzające uo złago-
dniu 4 b. m. następujący list do dz !lia PrzpPlsow dekretu -  22 lmio-
Zw ia ku Polskm ł Zrzeszeń F m o - ' rada 1935 r"  Przede wszystkim przez ZiWiązKU ro iju u .n  , rzeszen Kme- zni;8iclli£ Ogranie: en przewidzianymi

czyi z kolei, iż nowa fa la  s tra j­
kowa posiada charakter w yb itn ie  
ekonomiczny. P rzyc iśn ięty  do mu 
ru zobow iązał się, iż partia komu 
mstyczna w p iyn ie tym razem  u- 
spokajająco na robotników.

Polityczna rozgryw ka rządu z 
komunistami zaK ończy la  się w ięc 
zwycięstwem  rząuu, wykazała 
jednakże w  sposób dobitny trud­
ność współpracy stronnictw  u- 
m iarkowanych z komunistami w  
łonie t. zw. frontu  ludowego.i

~ F A L a  S TR A JR O y.

P A R Y Ż , 10 9. Sytuacja ptraj'- 
kowa na teren ie kraju  me wyka* 
żu je w iększych zmian. W  przem y­
śle tekstylnym  w okręgu prze­
mysłowym L ille  liczpa s ira jsu ją - 
eyeh robotn ików  wynosi w obe­
cnej chw ili 40.000 D elegaci prze­
m aw iali bez p rzerw y w c.ągu

rza ją  nadal prowadzić w  kraju  dnia i lo c y  do okupujących stra j

ryta lnych  w W arszaw ie :
„Do Zarządu Związku PpIGJęh 

zrzeszeń emerytalnych, w  Warszawie 
ul. Miodowa u  .n 3, na ręce Pana

art. 2 tego dekretu w stosunku
osób. które zasłużyły się dla narodu 
: Państwa Polskiego, oraz do emery­
tów niezdolnych do pracy ze względu 

Prezesa Edwarda Zienkowskiego, erae nd wiek, których wynagrodzenie eme

kampanię na rzecz zniesienia ne 
utralnoćri wobec rządu m adry­
ckiego, to jednakże zdecydowani 
są w  dalszym  ciągu podtrzym y­
wać rząd na teren ie parlam en­
tarnym. W obec podniesienia 
przez radykałów  i socja listów  za­
rzutu, iż partia  komunistyczna u- 
praw ia kampanię przeciw  rządo- 

do w i na teren ie kraju, organ izu jąc
strajki polityczne, Tnorez esw iad

kujących. Robotnicy przem ysłu 
m etalurgicznego tegoż oKręyu do., 
m agają się rów n ież zw iększenia 
uposażeń ze w zględu  na droży­
znę. -

W  godzinach rannych strajk 
ogarnął fabryk i przem ysłu me­
ta lurgicznego w okr. Douai- S tra j 
kujący okupowali wszystkie fa ­
bryki. W  M arsy lii strajk trw a na- 
aai, obejm ując 20.000 robotników.

Atit&ik spalona ż m e m
przez Arabów w Palestynie

JE R O Z O L IM A , 10. 9. W prze­
dedniu w ysłan ;a du Pa lestyny 
posiłków  bryty jsk ich  doszło w czo­
raj do walk i, która jaskraw o od 
siania n iebezpieczeństwo sytuacji

W  ptbPżu  Roszpina banda A ra ­
bów  zaatakowała autobus z pasa­
żeram i żydami. Autobus zaw rócił 
i zdołał umknąć. N a  m iejsce w y ­
padku wysiano 4 polic jan tów . Sa­
mochód z polic jantam i wpadł na 
ustawioną w  środku drogi bary­
kadę i  kamieni. Jednocześnie sa­
mochód zaatakowany został przez 
Arabów . W szyscy 4 po lic janci an­
g ie lscy  zostali zabici, p rzy  czym 
jeden 2 nieh spa li-, się żywcem w 
samochodzie, który A rabow ie  pod 
pa lili. .

Gdy po pewnym czasie przybyło 
wojsko, znalazło 4 trupy, Karabin  
m aszynowy wraz z am an;cją, ja  
ki policjanci m ieli z sobą, zabrany 
został przez A rabów . P rzy  pomo­
cy sam olotów rozpoczęto natych­
miast pościg za bandą ąrabską, 
która liczy ła  50 ludzi. Osaczono 
ich i 23 Ą rbów  zostało zabitych,

P o d r ó ż u j
sa ra c lc te n ?

w zględn ie rannych. W  c z a s i e  wal 
ki zab ity został jeden Kapral j je-

rytowanego i'rezcsa izby skarbowej 
Grodzkiej w Warszawie.

— Okręgowy Z- lązek E: zrytów 
w Poznaniu zwróci) się do mnie o cie 
legowanie na zjazd w dniu 8 wrześ 
nja przedstawiciela < inhterstwa skar­
bu. Życzeniu temu niestety zadość­
uczynić nic mogę, wubec dewyjaś- 
uionego stosunku organizatorów Zjaz­
du do pomysL skierowania saaigi 
emerytów dc Międzynarodowego Iry  
buoaiu w hadze.

Tym niemniej, w związku z- z wo­
ranym Ujazdem j akcją prowadzoną 
przez zrzeszenia emerytów, nie chce 
uchyuc się oa uazieieni<. wyjaśnień w 
i.prawic mego stosunku do zagadnie­
nia ręwizji przepisów emerytalnych, a 
to zarowr.o :e względu na niewątpli­
wą ważność tego zagadnienia cna 
wieiu no y wateli Państwa, jaw i celem 
uniknięcia fałszywych oświetleń prac 
i zamierzeń Ministerstwa Skarou.

A' rozmowach z Panami Posłami i 
delegatami rrzskzeń emerytalnych 
państwowych dawałem wyraz memu 
przekonaniu, i e  dekret z listopada r. 
ub. w niektórych wypadkach mógł 
istotnie dotkliwie zaciążyć na sytuacji 
emerytów, wdów i sierot, a zwłaszcza 
tych os7. któiyeh egzystencja zależy 
wyłącznie od emerytury płaconej 
przez skarb Państwa. Wyszukaniem 
możliwości i sposobów zmodyfikowa­
nia dekretu listopadowego zajęła się 
specjalna komisja przeze mnie powo­
łań*, która przestudiowała całokształt 
zagadnienia emerytalnego. Zasadą, 
jaką Komisja musiaia aię kierować 
z uwagi nie tylko na wyjątkową sy­
tuację skarbu Państwa, ale również 
na zupełnie niezwykły wzrost wydal 
ków na emerytury w Połsee przy ró­
wnoczesnym silnym spadku cyfry glo­
balnej budżetu — byio wyszukanie ta­
kich rozwiązań, które nie spowodowa­
łyby ponów nego 1 znaczniejszego 
zwiększenia ogulnego wydatku na oo 
stugę emerytui

W toku prac Komisji sformułowane ■

rytalne nie orzekrecza i 00 zt. Ie  
wnioski mugly być zrealizowane w 
łączności z możliw ymi jeszcze do za - 
stosowania ogranic-cnianii w zakresie 
uprawnień emeiytów pracujących za 
robkowo, w zakresie doliczenia do 
wysługi emerytalnej lat nieorzeslużn- 
nych tz tytuiu rzekomej niezdolności 
do pracy;, oraz w zakresie emerytur 
przekraczających iouu zl. miesięcznie.

Po przedstawieniu mi tych wnios­
ków, postanowiłem poddać je dysku­
sji w rozszerzonym składzie Komisji, 
a następnie przy współudziale delega­
tów zaimeresowanyc.i zrzeuzeń eme­
rytalnych, byio oowiem i jest moim 
dążeniem, aoy umknąć wszelkich no­
wych zadrażnień przy nowelizowaniu 
denretu.

Jui w wstępnych konfurent jacu, 
które przopiowrdzuem, okazało się,

Oiw a™cls kongresu
publicystów i działaczy katolickich
W czo ra j( o godz. 9-ej rano, w 

kościele św. P io tra  i Paw ła, ks. 
arcybiskup Gall oapraw ił uraczy 
stą mszę św. na in teucję obrud 
kongresu publicystów i działaczy 
katolickich, zwołanego w  ram aea 
uroczystości jub ileuszowych  na 
cześć ks. P io tra  Skargi. Kazanie 
w yg łos ił ks. dr, A . W yrębowski

Następnie, w  w ie lk ie j sali Do 
mu K ato lick iego  im Piusa X I  od

literack iego, d z ia ła c ie  katoliccy 
i tłum publiczności 
i Zaga ił zpbrame p ro f dr. Ma­

łecki. Ke. kardynał Kakowski po­
w ita ł uczestników kongresu i aa  
Kreślił w  zw artych  słowach ce} 
kongresu.

I , N a  wstępie zabrał głóg p, w ice- 
m .n ister ośw iaty Ferek  - B iezzyń  

| ski ł m. in. pow iedzia ł- W łaa*e 
: ośw iatow e Rzeczypospolite j P o l­
skiej pragną swym  udziałem  u-ld, v jzi *-vpi V”  uur.nt.iii, i/puzaiu Aiyj , , . . . / tu uwuiuiud, u

że wnioski Komisji uzndae zostały zc by fr S1S 0 K°dz. 10-ej m a u g u ra ^ w yaa ln jc w jeikość ł ro lę  Skargi* 
Mew*sta*czające, a nawet oświetlo-io cy jn e  posiedzenie kongresu. Na w  inn miu m in istra W  R. i O. P .
mi je jaku pogłębiające niezadowolę- podiurr, ustaw.orjo wspaniały "b  i „ _ a„ „„-„-r t- in U  „.• ,,iu „iv-i 
nie emerytów. W szczególności . w ,  L _  M afp,ki Ra2anff ' z* ■ ° ta  * B*ystk oh Dsjdhg,ych mu
sienie og.anlcztń delnetu listopado- . ‘  1 * ' szkół składam hołd pąmJoei Pio--
wego w stosunku do osób, które u- obrazem na ko .arze zaw ieszono § jcargj> f  Jcongreeow} tjV,zę p o

piłem ów itm iaeh  pow itał-

zyskały odznaczenie polsku., spólkaw ba/wy papieskie j naioUowę 'oraz 
sfę ż kryM ,  1 sprzeciw! ń- c y f r / l o o ó  1986 JOu-lecit 'M *  ’

W tym stanie rzeczy postanowiłem 
zaniechać dalszych nsrad na 
wie wniosków Komisji i oolecil 
pracowanie nowego projektu udawo 
dawczcgo, obejmującego :aivH«tali 
zagadnień emerytalnych. Projcut ten 
zamierzam wnieść poo obrady tbłiża- 
jącej się sesji budżetowej Sejmu i *>e- 
nate, wschodząc z założenia, zę pu­
bliczne rozpatrzenie projektowanej 
reformy, w zharmonizowaniu z pra­
cami budżetowymi, bidzie najbardziej 
właściwą drogą do załatwienia tego 
niezwykle trudnego problemu.

Komunikując powyższe, proszę Pa­
na Prezesa o podanie treści mego listu 
do wiadomości osób zainteresowa­
nych.

Minister Skarbu 

(— ) E. KW IA i KOWSK1".

. ł ł

| Pq przemówieniach powfWl- 
f Qd8m 5 łrikie^  1 katoli- j n y c j ,  z a b f  u  g , o a  p r 6 f  0 i l u a c

dem o ka’ podiuji . sal, s ar,ę y ^  pzjypomnial SOChUcie smier.
poczty sztandarowe organ izac ji 
katolickich, m łodzieży akadem ic­
kiej i szkoin tj oraz dowborczy- 
ków.

i ci Skargi, obchodzone w  1912 r „  
j w  czasach n iow olj i naKreślił 
główne wsKazania .Skargi, nie; 
m iern ie dla P o b k i żywotne, po 

Na uroczystość otwarcia przy- czym zaw iadom ił aebranyci. o lic z  
byli ; Ks karaynai Kakowsk:, ks. ' nyeh telegram ach, nadesłanych 
arcybiskup Gal1, kaięża biskupi na kongres.
Szlagowski, Radoński i Gaw lina, W ygłodzono szereg re fera tów , 
w icem ,n ister W . R. i G. P . Ferek  nad którym i potoczyła się dysku- 
Błeszyński, jako reprezentant m sja.
n istra ośw iaty, w iceprezydent Dziś na posiedzeniu porannym  
W arszaw y inż. Pohoski, liczne du ’ (o  godz. 10-ej) w ygłosi m. m. rę- 

■ chowieństwo, przedstaw ic ie le  k k - I fe ra t ks. biskup połowy J. G aw li- 
to lick iego św iata naukowego i na p. t. „Skarga  a arm,a po lsk*1'.

Echa masakry w „N'espod7‘aRC£
Skazanie resfauraiorów

za ukrywan e bendyty

Warszawska giełda deniężna
w  u n iu  .11 w r z e ś n ia

W  lutym roku bież. został za­
strzelony w w alce z polic ją , w  ka 
w iarn i „N iespodzianka" przy uL 
Żelaznej, groźay bandyta Wa-

dęn policjant angi.elski, a 6 zogta- cław Majewski, który dokonał 
lo rannych I szeregu zbrodni rabunkowych w

KAIR, IO, 9- Wśr-jd tutejszej okolicach poawarszawskich. Po- 
kolonii żydowskiej z«ęzypa usta- szukiwany przez policję ukrywał 
lać się pogląd, że upór, % jakim się przez kilka dm w kawiarni, 
ajoniśęi obstają przy idei utwo- j chroniony przez jej właściciela, 
rżenia i Palestyny i Transjorda-. Maijana Kotkuwskego, jrgo przy- 
nii swego samodzielnego państwa jaciólkę, Kazimierę Odolańską, 
zitiwęejy cały aotyehczftsowy cło- oraz małżonków Jana i Janinę 
rofaek żydów w krajach BUskiego 1 Sobańskich, Cała czwórka, w mo- 
Wschedu i północnej Afryki. Na- mencie wkroczenia policji usiło 
Stroje antyżydowskie, dotąd nię- wała wyprowadzić Majewskiego 
znane w takim np. Egipcie czy tylnym wejściem. Posterunkowi 
Iraku, Stają s,ę coraz bardziej jednakże przezornie otoczyli ca- 
wyraźpe i pierwszym ich obja- ty dom, oię dając się nikomu 
wem może być bojkot fkornmics* wymknąć i wobec tego zrezygno- 
ny ze strony ludności tubylczej, wany Majewski rozpoczął strze- 

SANAń, 10. 9. Król Jachia Iaui.no, w wyniku której sam ?o- 
(Jemen) wysłał do Abauł-Hamida 
Sajida, prezesa kairswego zw.ąz- 
ku młodjch muzułmanów tele­
gram, w którym muwi, że obo­
wiązkiem każdego muzułmanina 
jest mieć baczną uwagę na re*- 
woj wypadków w Palestynie, jak Na ostatnim posiedzeniu ga*po
również „czynnie współczuć pale- darezym"wydziału II go karnego 
styńezykom". Sądu Apelacyjnego rozpatrywane

L O N D Y N . 10. 9. Z Jerozolimy byio zażalenie wniesione przez o- 
donoszą: Ż-odła arabskie dano- brońeów oskarżonych w wielkim 
szą, ie t. zw. głównodowodzący procesie politycznym 16 członków 
Arabów Faiz-El Kaukai przystą- Obozu Narodowo - Radykalnego, 
pił do ściągania narodowego po- vcobec których zmieniono środek

Dewizy: Holandii 80IJ.4G; Berlin
[s, 213.98, k. 212.92; Biuksela 89.80; 

stał za atrzełony. Uaansk s. 109410 k. 9ir.ou; Kepen-
Cala czwórka skazana została ł s- Rcls,'n’„  , m  , glors s. 1187, k. 11.81; Londyn

przez Sad O kręgowy za ukrywu- 368fe. N o„ y Jork Nowy
nie bandyty i przeszkadzanoę u0rk (kabel) 5.31 i 3(8; Osio s. 
władzom w jego  poszukiwaniu na 135.33, k, 134.67; Paryż 84.„8; t*ra-
karę k ilkoletn iego w-ięzienia, od 
czego wszyscy zgodn ie odwołali 
się do Sądu Apelacy jnego, który 
ro zp a try w a ł w c zo ra j tę  spraw ę. 
O ryginalne byio słyszeć zapew­
n ien ia  0 niew inności od ludzi, 
k tórzy notorycznie znani sa ze sta 
łego kontaktu ze światem  prze-

ga 21.96; Sztokholm 138.C0; Zu 
Łj-ch 173,10; Wiedeń s. 99.20 k 
I 8.80; Montreal g, f . 3 i y 2, k 5.29; 
Mediolan s. 42.00, k. 41.8(1; Marka 
niem. srebrna s. 149.00, k. 144.00.

Papiery procentowe: 7 proc. puż 
stabdizacyjna 53.00 (500 dpi.); 3 

proc. poi prem inwestycyjna 1 em. 
01.25, I I  em. 62.20; ł proc. poż. 
prem. inwestycyjna aeriowa 1 em.

stępczym, Sobański np, upraw iał 72.50; 4 Proc. państw, poż. premio
n ielegalny handel bronią dostar- wa dolarowa 46.00 --- 4o-5(; 5 proc.

. „  ,11 „ „  , . konwersyjna (drobne) 48.50; 6 proc.
czając je j W5*ę lk ięgo  rodzaju 4< dolwows 62.50 -  62.76 (w 
mętom. G łówny oskarżony, Kot proc.); 8 proc. L. Z, f obiig. Koman, 
kowski, potężny, barczysty nież- Banku gosp. kraj. po 94.00 (w  
rzyzna, zupełn i* ttię rob ił w raże- O rc rG '^  proc.^ u  Z. j , )b. ^Komun 
nia dobrodusznego restauratora, 
który każdego gościa w- restaura­
c ji przyjmuje.

Csksrżenl w u/!eltam proccsls 0. H. R,

Pozostaną w wi?z ^nłu

datku wojskowego. zapobiegawczy i osadzono ich por

U, G. K. po 83.25; 8 proc L. Z. B. 
Roln. 94,00; 7 proc. L Z Banku 
Rein. 83.21; 5 i pó{ proc. L. Z. i 
obiig. Koraun. R. G. R. p > 81-00; 8 
pric obiig. budowlane B. G. K. 
83.00; 4 i pój proc, L. Z. ziea.skie 
seria V 45.88; 4 proc. L. Z. Pozn. 
ziemstwa kred. 37.50; 6 proc. L. Z. 
Warszawy 54.50; 5 proc. L. Z.
Warszawy (1933 r.) 54-00 —  53.75 
(odcinki drobne) 54.13.

Akcje: Bank Polski 1U2.00 —
103.00- Węgiel 14.5u; Lilpop 13.00 
,— 13.25; Modrzejów 6 50; Noiblin 
60.00; Ostrowiec 30.75; Starachowi­
ce S4.00.

_  , ,  , , Tendencja dla pożyczek państwo
skarzonycn r z ia rm a g i j M alick ie- wych przeważnie mocniejsza, dla li­
go, zm ienił natomiast środek za- stów zastawnych niejednolita, dla
pobiegaw czy aa 500 zł. kaucji wo- ®kcjj mocniejsza. Rab il srebrny

ł 5»; 100 kopiejek w bilonie rosyj­
skim 0.75. Gram czystego złotn 
5.9244. W  obrotach p.ywalnych 4

doręcżeniu aktu oskarżenia w  
w ięzieniu.

Sąd A p e lacy jn y  odrzucił zaża­
len ie w  spraw ie aresztowania o

bec oskarżonego Kaczorowskiego.

pruę. • puż- kon"jiidacyjna 44.75
grubsze odcinki) 45.2&. puży.czk, dn- 
lerowe w obrotaeh prywa-nycr, i 8 
proc poż. Z r. 1925 (DiUoriov,sita) 
64.50 — 64.75 (w proc.); 7 prec. 
poz. Śląska 54.50 -  53.00 iw  p *oc *; 
7 proc. pcź. in. Warsi. (M agistiat) 
54.2b —- 64.75 (w  proe.).

G 1H.DA Z B O Ż O W A
Na dzisiejszym zebraniu giełdy 

zbożowo - towtirowej w Vtsrs'av,;i« 
jgolny obrót wyniósł 2038 ton, w 
tym żyto 510 ton, Notowano ia  juO 
ig.:
Pszenica jednolita 22-75- -23-25; zbie 

.ana 22-25 -  22 . ib, żyto i-sży st. 
1460- 1475, l-A st. 1478 -- 15 00, 
,1-gi st 14-25 -14-50, ow.es i-szy st, 
14-50 — 15, l-A st 15 — 15-25. Ił si­
l i  _  |4.§jj, jęczmien browarny J0.25
-  21.25. git, lf-g 17-50 — 17-75 gat. 
.li ci 17 — 17-*5, jat- IV 16-75 —
17, groch polny io — J9, Victoria 
25 28, lubm n.abieski ó-SG — R),
ióity 12 12.50 rzepak „imawy
89 _  40. tzep.z zin owy 37-50 —
o6 50, siemię lniane 32-59 - 3,kań,
lon.czyna biaia surowa o! — [ftp, 
oez kanianki 115 — 120, mak nifbies- 
n 65 — 68, ruąia ps :enna wyciągo­
wa „b — 4bj gat. i-A 36 -  38, 1-B 
->5 — 36. 1-G 14 — 35. 1-D 3j — 04, 
.i-Ą 32 ,  33, 1I-B io  — 32, ll-D 27
-  20, II-F, :6 — fi, d-G 25 — 26, 
pastewna 17 — 18, żytnia .wyciągu* 
wą’* 23,70 77 24.50, fiąj, I szy do 50
proc. 23-5o — 24.50, gat. l-szy do Og
oroc. 23-50 -  23-50, . ot. 11-g. i razo­
wa 18 L- 18-50, poslćain® 13 _  13.50,
rtręby pszenne grube 12 — 12.50, 
i; red nie 1 miałkie 10 75 — 11,25, żytnie 
9 25 — 9-75, makuchy iman* 16.75 „  
17-25, rzepakowe 14 14-50.


